
GAZETA W IE Y SKA
P r a c a  w s z y s t k o  z w y c i ę ż a .

W W a rs z a w ie  d n ia  2. P a ź d z ie rn ik a  R o k u  1816.

O dzierżawieniu.

(Rzecz wyięta z Gazety Ekonomi- 
cznćy Halskiey)

" W y d a rz a  mi się częstok roe słyszeć 
rozprawia jących nad py tan iem ,  k tó­
r y  z dwoyga  sposobów oddawania  
cLóbr w dzierżawę, iako to :  dzierża­
wienia  z wolney ręki albo też przez 
licytaęyią  więce'y daiącemu, iest po- 
ż y t e c z n i e y s z y m  dla dziedzica . R o ­
zmaitość zdań w tem przedmiocie 
powoduie  mię do przedstawienia 
o niem własnych myśli .

W y o b rażam  sobie naprzód iż ka­
żdy w łaściciel dbały o przyszłą swo- 
ią p o m y ś l n o ś ć ,  któremu obowiązki 
lub oddalenie są na przeszkodzie do 
bezpośredniego" zawiadywania maią- 
tkiein n ie ru c h o m y m ,  zmierza p rzy  
wydzierżawieniu  do celu dwoja­
kiego :

* )  R e d a k c y a  o s t r z e l a  iż a r t y k u ł  n i n i t y -  
sz y  nie  iest b y o a y r n n i e y  p o w tó r z e n ie m  
a r t y k u ł u  u m ie . s czo n t go  ' W  N r z e  5 i.
t ł .  W .  z r. 1817 pod  t y t u ł e m  p o d o ­
b n y m .

1 . aby *yskał iak naywiększy do- 
chód ;

2. aby zabezpieczył swoią  włą** 
sność od znisczenia towarzyszącego 
zwykle dzierżawom.

Połączenie atoli znacznych korzy­
ści z uchowaniem się na przyszłość 
od szkody iest nader  trudne.  Jeżeli 
bow iem  codzienne doświadczenie'  
p rzekonywa,że  wystawienie  dzierża­
w y  na l icytacyią służy do zyskania  
z niey znacznego czynszu,  sm utpe  
przykłady dowodzą naw za jem ,  ż© 
dzierżawcy opłacaiący drogo swoi© 
siedlisko zniewoleni są do mozolne-- 
go odzyskiwania nakładów, i w o b e -  
cney iedynie chwili  upatrniąc w y n a ­
grodzen ie ,  nisczą grunta  zbyteczny 
uprawą i z znacznym usczerbkiern 
w gospodarstwie powracaią dziedzi­
cowi wypusczoną sobie maiętność. 
Sądzę zatym iż należy użyć w takim 
położeniu środków’ zachowawczych , 
obudw u stronom dogodnych, do któ­
ry ch  dzierżawca pos tępowanie  swo­
ie w trybie gospodarowania  zastoso­
wać winien będzie.
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P ie r w s z y m  w a r u n k i e m  do  u m o w y  
d z i e r ż a w c y  b y d ź  p o w i n n o  u t r z y ­
m y w a n i e  w  ugorze p e w n e y  części 
r o l i ,  a b y  ziemia n ie  została w y n i -  
uczoną  z soków  odradzaiących.

D r u g i m ,  wyznaczen ie  nas ion  fa- 
kie w  kolei u p r a w y  uży te  b y d ź  m a­
i l ;  są bow iem  r o ś l in y ,  ( i ak  n.  p; 
C y k o ry ia )  do mnożen ia  k tó ry c h  za­
chęca wysoka cena  i ła twość o d b y tu ,  
lecz te u y m u i ą  ziemi p łodność  na  
czas długi  i is to tn ie  szkodzą ro ln i ­
c tw u .  Jeżel iby  okol icznośc i  z m u  
szały mię do  dzierżawienia  moiey 
w ł a s n o ś c i ,  pozwoli ł  by m  ie dyn ie  na 
zas iewanie  R apsu ,  zboża w sze lk ie go ,  
o w s a ,  g r o c h u ,  w y k i ,  f aso l i ,  l n u ,  
k a p u s t y ,  kartofl i,  p ro s a ,  k m i n u ,  ko- 
n icz  y nV  1 ucerr iy  i esparset ty* W y ­
siew' r o ś l in  k o rz ó n k o w a ty c h  i b u l ­
w ia s ty ch  zostałby ściśle zas to sowa­
n y  do k o n s u m p c j i  bydła , aby p o d o ­
b n e  p roduk ta  nie w chodz i ły  pod ża. 
d n y tn  p ozo rem  w  poczet  p r z e d m io ­
tó w  h a n d lo w y c h .

T rz e c im  w a r u n k i e m ,  iest  w z b r o ­
n ie n ie  p rzeda ży  s i a n a ,  s łomy i n a ­
wozu .

Przy ięc ie  takich zasad p r z e d w s t ę ­
p n y c h  , zdoła iedyn ie  zabezpieczyć 
właściciela od szkody  na przyszłość.  
P rzy tac zam  ie w tern m i e j s c u  ia« 
k o  n o r m a l n e ,  p o n ie w aż  zastrzeżenia 
w zg lędem  obięcia i zdania dzierża- 
W y ,  w zględem u t r z y m a n ia  i n w e n t a ­
rza  i b u d o w l i ,  są dostatecznie u p o ­
w s z e c h n io n e ,  i zaw is ły  od okoli­
cznośc i  i s t o s u n k ó w  m ie j s c o w y c h .

D rugą  riieinnie'y w ażną  c z y n n o ­
ścią iest w ykazan ie  dochodu. Z asa­

dza się zwykle  t a k o w y  na  r e p r o d u ­
k c j i  us tanowione 'y  za n iezaw odną ,  w 
p e w n y m  s to s u n k u  do rozległości 
i rodza ju  ziemi;  pocze'm potrącaią 
się w yda tk i  w  z i a rn ie ,  na odsie'W 
i p o t r ze b y  w  g o s p o d a r s tw ie ;  pozo­
stałość składa kapitał czyli przedmiot  
w y s t a w io n y  na przedaź’ ; dodaie się 
w  końcu  d o c h ó d  z u trzym anego
bydła .

Zas tosowanie  p r a w id e ł  ekonomi­
cznych  p o w s z e c h n y c h  do wykazy* 
w a n ia  d o c h o d u ,  n ie  iest  atoli śro­
dk iem  n ie zaw odnym .  Jakoż zdarzy* 
ło mi się czytać n i e d a w n o  w ykaz 
( Anschlag)  p e w n y c h  d ó b r  Rządo­
w y c h ,  gdzie z wie lką  dokładności? 
obl iczone zostały k w a r t y  mleka , fufl' 
ty  s e ra ,  i i lość iay iakie k u r y  znosić 
p o w i n n y  ; w y p r o w a d z o n y  dochóć 
nie zgadzał  się przecie,  b y n a j m n i e j  
z rzeczywistą  intratą.  Ś rodki  proste; 
do pojęcia i do rozpozna n ia  ła twe;  
zdają m i  się by d ź  w tern wzglądzie 
n a j p o ż y te c z n ie j s z y m i .

P os iadam  d d s i a y  maię tność  obe^'  
mu iącą  1042 m org i  g ru n tu  ornego* 
znaydu ie  się między temi 412 mor­
gów roli  n ish iey  p o b rzegow ey  wy'  
b o r n e y  i 630 m o rg ó w  ziemi w z g ó r z j  
s tey  pośledniej*.  Podziel i łem czfśę 
p ie rw s z ą  na dziewięć p rzem ian  cz jb  
rąk ,zk ąd 'w y n ik a  że tylko 45. m org ó ^  
leży ugorem ;  cześć druga ow szem p 0' 
dz ie lona iest na 6. przemian ,  zostaie za- 
tytn w  ugorze morgów 105; kładę p^ze' 

. to dz ie rżaw cy  za w a r u n e k  aby ugoru 
n ie  uprawia ł .  W y p o c z y w ą i ą c e  g ru 11' 
ta policzam iednak  do  dochodu  z 
p r z y c z y n y  spodziewanej* na nich r e ­
p r o d u k c j i  k o rz y s tn e j -  S t a n o w i
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zaś do dzierżawy cenę szacunkową 
łtastępuiącą:
z każdego morga ziemi pie'rwszey 
Klassy dochodu rocznego talarów 5. 
zatym z morgów 412 talarów.. 2060 
z każdego morga ziemi drugiey 
klassy dochodu rocznego tala- 
rów 4. zatym z morgów 630
t a l a r ó w ......................  • 2520
z każdego morga łąki sposo- 
bney do dwukrotnego kosze­
nia, dochodu rocznego talarów 
6. zatym z 95. morgów talarów 570 
Wolność pasienia bydła na po­
bliskim wypasie wspólnym 
i wyłączne uż\ cie kilku t rawni­
ków ulatwiaią utrzymanie ty­
siąca sztuk owiec, z każdey 
sztuki dochodu rocznego |  tala­
ra, zatym od 1000 sztuk talarów 500

Ogółem talarów 5650

Dochód z utrzymywanego bydła 
rogatego nie może bydź umiesczony 
W tern wykazie,  ponieważ ziemia  Ha 
którey doyny i roboczy inwentarz  
W y ż y w ie n ie  znayduie  z w y d a t k ó w  
Wszelkich obliczoną została. Zosta­
wiam atoli d z i e r ż a w c y ,  wolność zu­
pełną zastąpienia owiec odpowiada- 
iącą liczbą rogacizny lub s tadn iny , 
ieźeli w te'tn zysk upatruie.

Łatwość do ocenienia wynikaią- 
Ca z tey prostey rachuby zgadza się 

powszeehnein położeniem d ierża- 
Mtców, zwykle pr/y by waiących z 
°kolicy odległey, a zatym nieobezna* 
nyeh z mieyscowością, którzy dla 
doraźnego namyślenia się przy licy- 
Łacyi potizebuią podań niewykwin-

tnych ,  i mogących się sprawdzić z 
przyznania sąsiadów*

\ F,

Przyp is  do artykułu poprzedniczęgo  
Z zastosowaniem do Polski,

Myśl Pana F. A. o dzierżawieniu 
iest prostą ,  rachunkowość ułatwia- 
iącą, i w wielu sczegółach grunto­
wną; sądzę o niey przecie,  iż podle­
ga w zastosowaniu trudnościom ro­
zmaiłem z przyczyn następujących.

Naptzód:  iż oboiętność względem 
osoby dzierżawcy którą P. F. A. 
przypuscza,  gdy tylko umowa o 
dzierżawę spisaną zostanie podług 
zasad iakie postanowił, mieści w so­
bie zaród szkodliwych sk u tk ó w , po­
nieważ każdy kupuiący , mimo urzą­
dzenia hypoteki wystawia się na nie­
jakie niebezpieczeństwo gdy zawie'ra 
kontrakt z nieznaiomą sobie osobą ,  
tern bardziey oddaiący swoią wła­
sność w ręce obce na czas krótki,  
obawiać się powinien iey znisczenia, 
towarzyszącego, nie tylko zbyt usil- 
neną zabiegom, ale nawet nieumie- 
iętności i niedbałości. W arunki  są 
prawomocnemi dla ludzi chcących 
dochować obowiązki przyięte,  lecz 
nie wiążą zgoła tych który ch sumnie- 
nłe stosuie się do korzyści. I\ay bar­
dziey zabezpieczaiącą hypoteką iest 
serce prawe i rzetelność dośw iadczo­
na nie należy przeto polegać bezwa­
runkowo na opisach. Powinien byt  
zatym P. F. A. położyć między zasa­
dy do dzierżawienia,  czynność z 
osobą dobrze znaną, albo przynay- 
mnićy zastrzeżenie rękoymi odpo- 
wiadaiąeey domniemanym szk, odóra.
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Powtóre: iż u p r a n a  zbyteczna 

nad  którą P. F. A. rozszerza się, zda- 
ie mi się plo dem lękliwćy w y o b ra ­
ź n i ;  niema bowiern up raw y  zbyte- 
czney tam  gdzie użyte  są środki do 
wrócen ia  ziemi ilości pos tradanych 
soków płodzących. Na porząduem 
użyciu tych środków polega umieię- 
tność gospodarza. Kto tnięsza p o ­
rządek ponosi s t r a ty ; lecz te p rzyp i ­
sać win ien w łasney  nieost rożności:  
bo przyrodzenie  zastosowało tak 
umieiętaie płodność ziemi do potrze­
by  iey mieszkańców i wynagrodze­
nie do s t r a ty ,  iż byleby ta wzaie- 
mność  w właśc iwych karbach za­
chowaną była ,  znaydzie się w ka- 
żdey potrzebie  dziwnie odradzaiąca 
si ła,  k tó rćy  ogrom oddala wszelkie 
wyobrażenie  nadużycia. Gdzie zaś 
siła iest n ieprzebraną  albo odradzaią- 
cą się,  wysilenie staie się niepodo- 
bnem .  Sądzę przeto, źe nie należy 
b y n ay m n iey  ̂ ograniczać  przemysłu 
d i e rżaw ców ,  lecz upewnić się w y ­
pada,  aby  zmiana w płodach opartą 
była  na teoryi p o rz ą d k u , wracaiące- 
go ziemi dzielność i p łodność.  Uło­
żony umieiętnie tryb  gospodarstwa 
iest zaiste rękoymią niezawodng bez- 
pieczeństwa dla właściciela. Ze zaś 
dostoyność dziedzica z iemi,  nie  na- 
cłaie koniecznie gospodarskiey umie- 
ię tuośc i , n iepewny iest wypadek 
znisczenia dóbr  przez dzierżawcę; 
może on  bydź  także skutkiem wa 
ru n k ó w  położonych przez dziedzica.

Artykuł poprzedniczy stosuie się 
do gospodars twa yńemieckicgo zna­
cznie wydoskonalonego. Uważać 
prze to  należy iż przyięto w  Niem­

czech do upraw y  roś liny farbier^kie,  
i  i n n e ,  p rzyda tne  do rękodzielni  
i kunsztów ; że nie znam y owszem 
takowych, bo kray nasz nie'ma fa­
b ry k  , bo ^Sud icgo p rzyw yk ły  do 
potraw mącznych nie żąda częstćy 
odmiany w  pokarmie ,  bo k o n su m p ­
c j a  mięsa iest  nader  sczupłą;  z tych 
przyczyn , rozmaitość zasiewów iest 
nam  poniekąd n ieznaną,  uprawa W 
ugorze małe rokuje  poży tk i ,  chów 
bydła  ogranicza się na potrzebie ster- 
koryzacyi. Nie możem y zatyrn lękać 
się złych skutków z u p ra w y  roślin 
korzónkowatych  i bulwiastych; sło- 
-wem: nie zagraża tutay dziedzicom 
włości zbyteczna us ilność  dzierża­
w c ó w ,  ale owszem ich nieumieię- 
tność i niedbałość. T r y b  postępo­
wania przy dzierżawieniu,  różnić się 
więc musi w  zasadach od prawide ł  
podanych przez P.  F. A.

Zobowiązanie dzierżawcy do za­
chowania  porządku w  działaniu, iest 
koniecznie potrzebnem byleby nie ta­
mowało rozwinięcia p r z e m y d u ,  k tó­
re m u  owszem wyznaczyć należy ko* 
ley nayobszernieyszą,  z wyrzeczeniem 
się nawet  n iek tórych  pożytków W 
chwili obecney dla zapewnienia  so­
bie większych na przyszłość. Dzie* 
dzicej włości obfitujących w lasy, mo­
gą zawarować sobie wykarczowanie  
p ew n ey  ich części przez dzierżawcę* 
którego w yuagrodzeniern staną 
pożytki wyprowadzone  z g^untoW 
świeżo dobytych. Powiększenie  za­
budowali  t rwałych ,  porządnych i isto­
tnie  potrzebnych albo pożytecznych'
mieści  s i ę  m i ę d z y  r z e c z y w i s t e  ;■ o *e “
pszenia, do k tó rych  zachęcać dzierza-



v'?cę po t rzeba ;  doskonalsze urządze-  
ijie g r u n tó w ,  klassyflkacya ziemi  or- 
*>ey i iey p o le p s z e n ie ,  a n a w e t  roz-  
mierzen ie  g r u n t ó w ,  p o w i n n y  bydź  
p rzep isane  dzierżawcy; osuszanie łąk 
i założenie t r aw n ików  gdzie p o czu w a  
&ię n iedostatek paszy ,  staie się d o b re m  
nieocen ionem,  k tó rego  wiecznie dzie­
dzic używ a,  i ztąd,  nie tylko m u  prze-  
szkadzać nie może lecz n aw e t  łożone  
W ty m  celu w y d a tk i  pow rócić dz ie r ­
żaw cy  p o w in ie n .  Należy  nadewszy-  
stko zas trzedz  w  kon t rak c ie  dzierżą- 
W y ,  łagodne  p o s tę p o w a n ie  z ludem 
W ie ysk im  k t ó r y  dotąd w y z u ty  zw ła-  
s n o ś c i , p rze tw a rz ać  się zaczyna  w  
t łuszczę n ieos iad łyeh  n a j e m n i k ó w ,  z 
w id o c z n y m  u p a d k ie m  m o ra ln o ś c i  i 
p o rz ą d k u  w  towarzys tw ie .

Jeżeli zaś zdarzyło m i  się w y r a ­
zić w  tem p i ś m ie ,  iż p r z e m y s ł  r o l ­
n iczy  p o d  żadnym w zg lędem  ta m o ­
w a n y  by d ź  nie m a ,  n ie  s tosuię b y -  
n a y m n ie y  w yobrażen ia  p r z e m y s ł u ,  
do zap row adzen ia  na ziemię naszą 
t r y b u  w  g o sp o d a r s tw a c h  zagran i ­
cznych używanego .  M n i e m a m  iedy- 
nie,  iż t ry b  nam  w łaśc iw y ,  p o w i n i e n  
b y d ź  w y d o s k o n a lo n y  i u p o r z ą d k o ­
w any .  Jakoż ziemia nasza,  p r z y  iey 
podziale t ró y  p o l n y m ,  nie tylko p o ­
trzebie wre w n ę t r z n e y  k o n s u m p c y i  
Vpydola, lecz n ie  przes tan ie  b y d ź  sp i ­
chrzem E u ro p y .  Mnie'y p o t r z e b n e  
Jest za tym zap ro w ad ze n ie  g ospodar  
st\va p r z e m i e n n e g o ,  gdzie z ciężkim 
Mozołem i wysi len iem się, na  kilhu- 
Sfct m orgach  z iemi p rzybędz ie  kilka­
dziesiąt kop,  i k i l kunas tu  sz tukami p o ­
większy się i lość bydła.  Utrzyma- 
Hie g r u n tó w  u r o d z a j n y c h  w stanie

317

płodności ,  i up łodn ien ie  g ru n tó w  nie- 
u r o d z a y n y c h ,  uła tw ienie  pracy za po­
mocą narzędz i  doskonalszych ,  zu p e ł ­
ne  prze istoczen ie budow l i ,  u p o r z ą d ­
k o w an ie  dni  roboczych ,  z a p ro w a d z e ­
n ie  r a c h u n k o w o ś c i  d o k ł a d n e y , są 
p rzed m io ta m i  n ie o d z o w n e y  dla nas 
po t rzeby ,  i stać się p o w i n n y  celem 
W7a r u n k ó w  u m o w y  dzierżawmey-

Potrzecie: P an  F. . .A w y iaw ia  
dość w y ra ź n ie  zdanie,  że dzierżawa 
iest  ś rodk iem  szkod l iw ym  do w y b i e ­
r an ia  d o c h o d ó w ,  lecz n ie t lum aczy  
się z p o b u d k i  do takowego m n i e m a ­
nia.  Sądzić m ożna  z tego p r z e m i l ­
czenia,  że p r z e k o n a n ie  o w a d a c h  n ie ­
od łącznych  od  dzierżawienia  zdaie 
m u  się bydź  tak u p o w s z e c h n io n y m , 
iż nie w idz i  iuż potrzeby dow odze­
nia go przyk ładami .

Kie należy mi badać  n ie dogodno  
ści wynikuiące  z dz ie rżaw y  w  k ra jach  
Niem ieck ich  bo le nas n ie  obchodzą,  
lecz p y ta m  iakie p r z y c z y n y  zrażać 
mogą w  Polsce od dzierżawienia,  i.  
Czyli obawa o z n i s c z e n ie  w łośc i?  alić 
ta us tąp ić  p o w in n a  p r z e k o n a n iu  że 
ro z d ro b n ie n ie  wie lk ich  maiątności  
m iędzy  pos iadaczów p rzynoszących  
raze m  z kap i ta łem osobis ty  przemysł ,  
zrządzić  musi  sku tk i  p o m y ś ln e  dla 
ziemi na k tó r ć y  kapi ta ł  i p rzem ysł  
działań} w spóln ie ;  nie każdy dziedzic 
b o w ie m  znaydz ie się w sianie czyn ie ­
nia n ak ład ó w  na p o l e p s z e n ie ,  k i e ­
dy to ow sz em  staie się kon iecznym  
dla tymczasowego pos iadacza,  znay- 
duiącego ie dynie  w  wielkiey p i l n o ­
ści i s t a r a n n y c h  zabiegach zabezpie­
czenie się od s traty .  W y n i k a  też
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z dz ierżawy ten  s k u t e k , źe kapi ta ły  
uż>te zostaią do w y p r o w a d z e n ia  p o ­
ż y tk ó w  z z i em i ,  przeistacza iącey  się- 
tern s p o s o b e m  w  p rzedm io t  h a n d lu ,  
corocznie n a b y w a ią cy  wartości .  Nie 
do p u śc i  się też dz ie rżaw ca  m n ie y  
dba ły ,  szkody rozmyślne 'y,  ieżeli zło­
żył d stateczną r ękoym ią  o d p o w ie ­
dzialności .  2. Czyli nadzieia  w y p r o ­
w adzenia  w iększych  p oży tków  z bez­
poś red n ieg o  g o s p o d a ro w a n ia ,  opa r ­
ta na  tern m n ie m a n iu ,  że dziedzic 
w y jed n a  sobie,, zyski  mające b y d z  
udz ia łem  d z i e r ż a w c y ?  alić w  tem  
razie zal iczony z gó ry  kapi ta ł  za­
p e w n ia  widoczn ieyszą  korzyść .  3- 
Czyli obaw a p r o c e s s ó w ?   ̂alić tych  
nie  roszczą d z ie rżaw cy  ieżeli p o d a ­
ne im  b y ły  w a r u n k i  u m i a r k o w a n e  
i n ie  p r z y p ra w i ły  ich o stratę.  Roz­
poczyna ją  ie zw y k le  dziedzice po- 
dusczen i  zazdrośc ią  o o w oc  obce'y 
p r a c y ,  lub  n ie w y ro zu m ia l i  na  o ko ­
l iczności  prze twarza iące  n iek iedy  b y t  
p ow sz echny .  Sądzę z w ie lu  p r z y ­
czyn ,  źe dz ierżawa iest dla właścic ie ­
l i m o ż n y c h ,  i e d y n y m  ś ro d k ie m  do 
w y ied n an ia  rzeczywiste 'y ko rzyśc i  
z włości  obsze rnych :  ty m  w ięc  do­
ra d z a m  dzierżawę iako rzecz  istotnie 
pożyteczną.  Właśc iciele  mnie'y hoy- 
n ie  opa t rz en i  i obciążeni  rodz iną  l i­
czną,  p o w i n n i  także o d d aw ać  maię- 
tność  swoią w  dzierżawę,  z p r z y c z y ­
n y  źe mias ta  są dla n ic h  w ła śc iw ym  
p o b v te m ,  gdzie u w o ln ie n ie  się od 
podległości  zwyczarom w ióysk im  po- 
ciagaiącym w  Polsce do w ie lk ich  
w y d a t k ó w ,  dozw ala  s p ra w d z e n ie  z a ­
sad  osczędności-  W y m k n i e  nie- 
m n i e y  z ich o d d a le n ia ,  skute* p o ­

m y ś l n y  na  przysz łość ;  a lbowiem o w 
kapi ta ł  h a n d l o w y  ićtki w yobraża  zie­
m i a ,  leży bezczynn ie  w  r ę k u  tych  
k tó rz y  n ie  maią ś rodków  do w y p r o ­
w adzen ia  z niego korzyści ,  i dosta- 
te czn em  z a p e w n ie n ie m  po trzeb  nie­
o d z o w n y c h ,  staia się obo ię tnym i  na 
polepszenie  swego by tu .  Dziedzice 
m a le ń k ic h  ie d y m e  włości  gospodaro­
w ać  p o w in n i  b e z p o ś r e d n i o ,  ponie ­
w a ż  zostaią w  w s p o l u e m  położeniu 
z dz ie rżaw cam i ,  gdzie każda niedba- 
łość u k a ra n a  iest  na ty c h m ia s t  wido* 
c z n y m  n iedos ta tk iem .  W y łączen ia  
s to s o w n e  do każdego p r a w id ła  p o ­
w szechnego ,  nie mogą b y d ź  usunię te  
w  zas tosow an iu  ninieyszego zdan ia ,  
życzyć ow-zern  należy,  aby ro zezna­
nie  korzyśc i  istotne'y p om noż y ło  ich 
l iczbę.  Czas o b e c n y  atoli pośw iad­
cza ie,  i z  nie tn  r aze m  szkodę kraju*

Poczwarte : c zynnośc ią  naywa-  
żnieyszą p r z y  puszczen iu  w dzierża­
w ę  ie st  wykazan ie  d o c h o d ó w  dzier­
żawić się maiących .  Czynność  ta nie- 
podlega  p r a w id ło m  o g ó ln j rn  z przy* 
czy n y  rozmai tośc i  w p rzedm io tach  
i okolicznościach m ie y s c o w ^ c h .  M o ­
gą b y d ź  atoli w skazane  do kieroWa” 
nia  nią zasady powszechne .

A .  N ab y w ca  i dzierżawca  zostai l 
w  i e d n a k o w y m  s to s u n k u  względe111 
przeda iącego  i dziedzica; iednostay* 
n e  p raw id ła  p o w i n n y  prze to  sluzyc 
o b u d w u .  Jeżeli więc p r z e d a w a n e  są 
wł- ści na  m o c y  A nsz lagu ,  i n w e n ­
ta rza  p o d a w c z e g o , lub  s u m m a r y 11
s z u ,  należy r ó w n i e  do dziedzic
p rzy s p o s o b ien ie  w y k a z u  docho  o
z dzierżawy, z wyłąozeniem korzj
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śc? z lesn i wartości  budowli.  Ody 
talii w ' b a z  pilnie i rzelelnie zdziała­
my będzie,  nie zawiedzie dziedzic 
dzierżawcy,bo stawia go w możności 
odebrania kapitału zaliczonego zzrzó- 
deł widocznych i istotnych. Z tego to 
powodu sprzeciwić się muszę P.
P. . .A k tó ry  podaie za przykład sa­
mowolne ocenienie  morga każdego; 
Wszakże środek ten może bydź iedy- 
nie dogodnym dla iego sąsiadów7, lecz 
mieści w sobie rozmyślną gotowość 
do zawiedzenia osoby nie obezna- 
Bey z miey scowością,  i nie stosuie się 
zgoła do wyobrażenia  o dzierża­
wie iako o czynności handlowey  
t iaypowszechnieyszey w kraju ro ln i ­
czym. Przedstawiłem w INumerze 
29" Gaz. Wiey. z roku  bieżącego 
ś rodki  do ocenienia własności n ie ru ­
chom ey, i do tych odwołuię się w 
tern mieyscu, co do sposobu układa­
nia wykazu  dochodów.

TJ. Dzierżawca widzi w dzierża­
wie środek do odzyskania kapitału 
razem z prowizyą; iest  to żądame 
sziuszne którego skutkom nie może 
sprzeciwiać się dziedzic. Alić dzier­
żawca szuka także utrzymania  się 
bez kosz tu ,  is tosuiąc niekiedy w y ­
datki osobiste do rozległości wziętey 
dzierżawy utyskuie na poniesione 
straty. Rozwodzenie się z takiemi 
żalami iest z wszech względów nie- 
&prawiedliwoś(ią, ponieważ nie na- 
byt prawa do dwoiakićy nagrody za 
gospodarskie trudy, którą iuż znalazł 
w zyskaney* prowizyi.  Jeżeli zaś 
u żył ś rodków przemysłu  niezna­
nych dziedzicowi i nie podanych w 
Wykazie, znaydzie albo stosowne

*

w ynagrodzen ie , albo tez poniesie 
straty towarzyszące speku lacy tm  
pomylnem. W  tern to p rzypadku  
żadna odpowiedzialność nie obciąża 
dziedzica, gdy owszem wynikłe pó- 
źniey straty z nieuważnie  odbytych  
czynności wynagrodzone bydź p o ­
w in n y  przez dziedzica.

Prawa nasze zamierzyły iuż w y ­
nagrodzeniom wzaiemnem koley wła­
ściwą w zdarzeniach k tóre  zwiemy 
klęskami.  Przepisy uchyl iły  przeto 
potrzebę opisow co do p rzy p ad k ó w  
powszechnieyszych. Pozostaie atoli 
wielka ich liczba, o którey przemil­
czało p raw odaw stw o;  te przewidzia­
ne bydź  pow inny  w um o w ach ,  dla 
umorzenia  z p ierwiastków zaród
nieporozumienia.

Sądzę że zasadą do wynagrodze­
nia zobopólnego bydź powin ien  
wykaz dochodu i opis stanu dobr 
przy oddaniu w  posiadanie sporzą­
dzony. Środkiem zaś do wynagro- 
dzen ia , z iedney s trony złożona rę- 
koymia , z drugiey zastrzeżenie od­
zyskania straty z dalszego użycia do­
chodów.

Wzaiemność w wynagradzaniu  
stanowiąca o sprawiedl iwości  u m o ­
w y ,  iest dostateczną zasadą do naga­
ny  używanego w niektórych okoli­
cach Polski sposobu pusczenia pos- 
sesyi ryczałtem. INazwać zaś m o ­
żna dzikością,  szerzący się w .tych 
okolicach zwyczay wyprowadzania  
dochodów z obliczenia ludności.  ]Nie- 
ograniczona samowolnosć dziedzica,  
staie się w tern razie udziałem dzier­
żawcy, k tó ry  zatrwożony o ubycie
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robocizny, i zmierzający do w y p r o ­
wadzenia z niey największego po* 
i y U u ,  zapomina o te'y m ałey po­
budce do ludzkiego postępow ania ,  
iaką w łasny interes d ziedz icow i na­
stręczać może.

C. PozoStaie m i w  przedmiocie  
rozbiór pytania: iak długą trwałość  
zamierzać należy dzierżawom? czy n ­
ności ale nie osoby są przedm iotem  
w  rachubach ekonomji po lityczn ey;  
nie można przeto w yprow adzać zie'y 
zasad, przyczyn przeciw nych dzier­
żaw ie, ieżeli dzierżawcy dzialaią zgo­
dnie z polepszeniem  rolnictwa. A 
ponieważ posiadanie dzierżawne nie  
w yłfcza zalet w łaściw ych  posiadaniu  
dziedzicznemu, pogrodzenie osobiste 
staie się tutay przyczyną pom yślno­
ści dla kraju, i iedynie rozpoznanem  
bydź pow inno.

Wzgląd na interes W’-aiempy da­
te mi p o w ó d  do sądzenia że mierna  
t r w a ło ś ć  d z i e r ż a w y  z a b e s p ie c z a  d z i e ­
d z ic a  od straty ieżeli ejaw i się han­
del podnoszący wartość ziem iopło­
d ó w ,  i dzierżawcę od upadku ieżeli 
ich cena zniżyła się względem sto­
sunku przyiętego w  wykazie. Obu- 
strone zadowełnienie zbliżyć zawsze  
zdoła czyn iących , nieukontentowa-  
niu'iedney stróny dowodziło b y  o w ­
szem iż ta pono ’ stratę; w tern zaś 
p r z y p a d k u  niem a’ p-aw  obowiązuią-

cyeh, albo te'i, prawa przestają bydz 
spraw iedliwemi.

Zgadza się przeto z ostrożno­
ścią, aby trwałości dzierżaw y taki 
tylko położony by ł zamiar, iakiego 
wymaga porządek w  gospodarstwie. 
Term ina trzy letnie zdaią mi się bydź  
naydogodnieyszemi.

Zgadza się niemnie'y z ostrożno­
ścią aby obrany dzierżawcą był pra­
cow itym  i w  zapas na nakłady opa­
trzonym; nadewszystko aby nie zo­
stał zmuszony do przyięcia w arun­
ków  rokuiących zbyt sczupte poży­
tki „rozsąd n y  człowiek bow iem  (iak  
rzeki F a rro ) nie w y łoży  w iele  na 
gospodarstwo ieżeli odzyskanie nie 
iest zapew nione.” Nemo samis debet 
vclle, impensum ac sumptum facere H1 
culturam, si v id e tn cn  posse refici. Vatt<> 
Lib. i .  Cap. 2 . 0  8.

W inien iestem dodać w  .te**1 
m jeyscu , że przedstaw ione s z ario- 
wnyrn czytelnikom m yśli o dzierża­
w ie n iu ,  nie s t o s u i ą  s ię  bynay ninićy  
do dzierżaw w ieczy sty ch , albo też 
do um ów  z w łościanam i o używ a­
nie gruntów. Miałem bezpośrednio  
w  przedmiocie rzecz o dzierżawie 
w łości,  którey postać prz«kstałci si§ 
zupełn ie ,  skoro w łościanie p r z y p u -  
sczeni zostaną do trwałego posiada* 
nia ziemi.

G.

R edakcja  donosi osobie od kfórey udzielone miała pismo o Teoryi gra­
du ii. takowe przesłała T. P- N .

jjproszą  oraz P- S. z  S trze ’de-ra o nadesłanie sobie obiecanego r ę k o p i s m u .


